„Drwęca” wychodzi 3 razy tygodn. we wtorek, czwartek i sobotę rano. — 
Przedpłata wynosi dla abonentów miesięcznie z deręczeniem 1,20 zł. 
Kwartałnie wynosi z doręczeniem 3,59 zł. 


Przyjmuje się ogłoszenia do wszystkich gazet. 


„Druk i wydawnictwo „Spółka Wydawnicza” Sp. z o. odp. w Nowemrmieście. 
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Walka o Wielką Polskę. 


Narodowey organizowali naród polski przed 
wojną do walki © zjednoczenie i niepodle- 
głość. Długoletnie wysiłki i ofiarna praca człon- 
ków obozu narodowego doprowadziły do tego, że 
na konferencji pokojowej uznano główne zasady, 
o które walczył Roman Dmowski, za podstawę 
do stworzenią wyzwolonej Polski. Dla kie- 
rowników obozu narodowego było rzeczą jasną, 
że niepodległość polityczną trzeba oprzeć na nie- 
zależności gospodarczej. 
do przerwanej walki podczas wojny o odżydzenie 
Polski. W narodzie utrwalało się przekonanie, 
że należy Polskę uwolnić od wszelkich wpły- 
wów moralnych, politycznych i gospodarczych 
żydowskich. 

Młode pokolenie, które w ostatnich latach 
poważnie zasiliło szeregi Stronnictwa Narodowego, 


rozpoczęło bezwzględną walkę o Polskę naro- | 


dową. Postawiono sobie jako główny cel wy- 
dobycie Polski z niewoli żydowskiej. Na zgro- 


madzeniach i w pismach narodowych powtarzano | 
często następujące przypomnienie: „Ojcowie nasi | 


wydobyli Polskę z niewoli austryjackiej, nie- 
mieckiej i rosyjskiej, 
ją z trzechsetletniej okupacji żydowskie ”. 
Powszechnie zrozumiano, że Polska chyliła się 
ku upadkowi z chwilą wielkiego najazdu ży- 


dów po wojnach szwedzkich na Polskę, że nie |- 


mogła wydobyć się z niewoli, gdyż między ludem, 
a inteligencją, 
żydowski. 

Ostatnie lata wykazują, że sprawa żydowska 
zyskuje w Polsce powszechne zrozumienie. 
Walka o narodową Polskę jest już dzisiaj ży- 


wiołowym ruchem nietyłko inteligencji, ale | 


mas chłopskich i robotniczych. 
wysiłki 


Konsekwentne 
działaczy narodowych doprowadziły do 


tego, że nietylko w okręgu radomskim po zajściach | zaludnienia przeludnionej Italii, 


odrzywolskich i przytyckich powstało, jak to Ę 


stwierdzono, około 2.500 nowych polskich war= | na wsi w sposób rentowny i winna być przeniesio- 


sztatów pracy, ale dziś niema już prawie za- 
kątka Polski, gdzieby walka o chleb w Polsce 
dla Polaków nie dawała nowych zdobyczy. 
Obóz narodowy może zgodnie z prawdą stwierdzić 


straganów i sklepików chrześcijańskich, ale przy 
pomocy mieszczaństwa polskiego z Ziem Za- 
chodnich postępuje solidna kolonizacja miast, 
zażydzonych przez wyrobiony i finansowe nie- 
zależny żywioł rzemieślniczy i kupiecki z Ziem 
Zachodnich. W Płocku powstaje w przeciąga 
niespełna 2 lat 60 sklepów chrześcijańskich, 
wtem 7 warsztatów wyższego typu, zorganizowa- 
nych przez Poznańczyków. Radom dla zaopa- 
trywania straganów i sklepików otrzymuje 38 hur- 
townie chrześcijańskie pochodzenia poznańskie- 
go. Kolonizacja miast nie ogranicza się tylko do 
województw centralnych, ale przenosi się także do 
Małopelski, czy na Ziemie Wschodnie. 
tykamy kupców i rzemieślników z Ziem Za- 
chodnich nietylko w woj. łódzkim, warszaw- 
skim, kieleckim czy lubelskim, ale także w 
krakowskim, tarnopolskim, lwowskim i na 
Wołynia. | 

Według obliczeń, w ostatnich dwu latach 
powstało około 100.000 nowych warsztatów 
pracy. Z Poznańskiego i Pomorza na inne 
ziemie polskie wyemigrowało już kilka tysięcy 
fachowych kupców i rzemieślników. Jest to 
wielki sukces działalności Stronnictwa Narodo- 
wego. Nie po słowach i obietnicach, ale czynach 
sądzić może społeczeństwo rezultaty dotychczaso- 
wej walki o odżydzenie Polski. 
miesiącach, widząc wzmaganie się wywrotowej 
działalności, organizowanej przez komunistów, 
wspomaganych przez bezbożników, P. P. S., rady: 
kalnych ludowców, przy dużej pomocy żydów, 
Stronnictwo Narodowe prowadzi bezwzględną walkę 
z naporem komunistycznym na Polskę. 


Wybory łódzkie każdema, kto nie chce być głu-- 


chym i ślepym na to, co się w Polsce dzieje, wy- 
kazały, że jedynie Stronnictwo Narodowe 
skupia około siebie w ciężkiej i ofiarnej walce 


A 


Postanowiono wrócić | 


my musimy wydobyć | 
i zacyjnych 


wojującą o wyzwolenie, stanął mur | 


Spe- | 


W ostatnich 


Cena ogłoszeń: Wiersz w wysokości 1 milimetra na stronie 6-łamowej 15 gr, 
na stronie 3-łamowej 50 gr; na 1 stronie 60 gr. — Ogłoszenia drobne: Napisowe 


słowo (tłuste) 30 gr każde dalsze słowo 15 gr. Ogłoszenia zagran. 100°/ więcej. 
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| masy robotnicze do walki z soejal-żydo-Kko- 


muną. Mimo gremialnego poparcia żydów, 
ciągłych aresztowań działaczy narodowych, 
socjaliści wraz z komunistami otrzymują zale- 
dwie 25 proc. głosów w Łodzi. W całym kraju 
można zauważyć ożywioną działalność Str. Nar. 
i organizowanie społeczeństwa do walki z wy- 
wrotowcami, którzy świadomie czy nieświadomie 
wykonywują rozkazy międzynarodówki komuni- 
stycznej i w interesie żydów działają na szkodę 
Polski. 

Od poparcia uświadomionych Polaków będzie 
zależeć, ezy walka, którą, nie szezędzące ofiar, 
prowadzi Stronnictwo Narodowe o Wielką Polskę, 
będzie zwycięsko i szybko przeprowadzona, 
Kto wobec ataku obcych agentów na Poiskę nie 


| stanie w szeregach Stronnictwa Narodowego, 
nie zerwie z biernością, poskąpi ofiar — to wróg | 


Polski. K. Wierczak. 


Polska potrzebuje terenów 
kolonizacyjnych. 


PAT donosi, że delegaci 


tylko 10 i to w ilościach niedostatecznych; 2. w 


eksportować, 


na gęstość zaludnienia Polski dorównywa gęstości 
t! ludności chłop- 
skiej, a więc 8 milionów ludzi nie może pracować 


na do ośrodków przemysłowych, wreszcie 7. wad- 
liwa strukture zawodowa ludności żydowskiej 


| sprawia, iż konieczna jest roczna emigracja żydow- 


| ska w liczbie około 80 tysięcy ludzi, podczas gdy 
duże postępy w odżydzaniu Polski. Nie ogra- | 


niczono się tylko do organizowania licznych polskich | 


Palestyna nie jest obecnie wystarczająco chłonnym 
terenem dla tej emigracji, której muszą być otwo- 
rzone inne tereny. 


O. R.P. „Błyskawica” 
Nowy polski okręt wojenny. 

Pod Londynem odbyła się uroczystość spu- 
szczenia na wodę drugiego statku flotowego O. R. 
P. „Błyskawica“. 

„Błyskawica“ jest siostranym statkiem O. R. 
P. „Grom”, spuszczonym na wodę w czerwcu r. b. 
Oba okręty mają wyporność 2.200 ton i stanowią 
oddzielną klasę między kontrtorpedowcami, a ma- 
łymi krążownikami. 
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boes, premier węgierski. 


Ś. p. Goem 


Jak donosiliśmy, w sanatorium w Monachium 
zmarł premier węgierski Gömbös. Zabalsamowane 
zwłoki odwiezione zostaną do Budapesztu, gdzie 
odbędzie się pogrzeb na koszt państwa. 

Zmarły należał do wielkich przyjaciół Niemiec. 


latach 1934-35 Polska wydała na zakup 850 milio- | 
' nów -złotych (50 proc. 


Adres telegr. : 
DNIA 10 PAŹDZIERNIKA 1936. 
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Numer telefonu: 


z dnia 22 maja 1981 r. 
. f uchwalił szereg dekretów i zarządzeń, 

s zgodność z konstytucją 
i bardzo wątpliwa. 
| uważa, że obecna sytuacja w Gdańsku po- 
W Genewie obradują jeszcze różne komisje. | 
polscy wysuną, gdzie į 
j należy, żądanie przydziału Polsce terenów koloni- 
i źródeł surowcowych. Ze Polsce są | 
| potrzebne tereny kolonizacyjne i surowcowe, do- į 
| wodzą: . 
1. Na 24 zasadnicze surowce Polska posiada | 
i we Polsce. 


i warunkowo dla ochrony 


całego importu), 3. wobec j środków, 


| konieczności zakupu surowców musi Polska więcej | 
podczas gdy rynki zbytu zwężyły | 
się; 4. brak surowców uniemożliwia zatrudnienie lud- | 
j ności w przemyśle; 5. przyrost ludności w Polsce | 
| jest jednym z największych na Świecie; 6. faktycz- 
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Nowemiasto 8. 


„Spółka Wydawnicza” Nowemiasto-Pomorze. 


Polska wezwana do poskromienia 


Gdańska. 


Rada Ligi Narodów wezwała rząd polski, 
aby poczynił kroki, mające położyć kres 
obecnej sytuacji w Wolnym Mieście. 


Genewa. Na poniedziałkowym posiedzeniu 


Rada Ligi Narodów przyjęła jednogłośnie sprawo- 
zdanie komitetu 
Gdańsku i uchwaliła odpowiednią rezolucję. 


trzech w sprawie sytuacji w 


W sprawozdaniu komitet trzech stwierdził zu- 


pełnie wyraźnie nieodpowiednie postępowanie 80- 
natu oraz ignorowanie autorytetu Rady i komisa- 
rza Ligi Narodów. Senat gdański nie uważał bo- 


wiem za stosowne udzielić pewnych wyjaśnień 


| komitetowi trzech oraz Radzie Ligi Narodów, do 
i których był zobowiązany na zasadzie art. 42 pak- 


tu Ligi Narodów oraz na mocy rezolucji Rady 
W międzyczasie senat 
których 
jest, zdaniem komitetu, 
Z tych też powodów komitet 


winna rychło ulec zmianie i być jak najdo- 
kładniej zbadana. 

W przedłożonej przez komitet trzech, jedno- 
głośnie przyjętej rezolucji Rada stwierdza, że sta- 
tut Wolnego Miasta Gdańska stworzony został 
interesów (Gdańska oraz 
praw, przyznanych przez czynniki międzynarodo- 
Rada wzywa rząd polski, aby w 
jej imieniu poczynił kroki celem uzyskania 
mogących położyć kres obecnej 
sytuacji w Wolnym Mieście i mogących dać 
gwarancję powrotu de normalnych stosun- 
ków. Rada wzywa wreszcie rząd polski, aby 
z tej sprawy na najbliższej sesji zdał wyczerpujące 


i sprawozdanie i prosi komitet trzech, by nadal śle- 


dził wydatnie tok sprawy. Z uwagi na doniosłość 
przedmiotu Rada gotowa jest w razie potrzeby 
zwołać dla załatwienia omawianej sprawy Radę na 
specjalną nadzwyczajną sesję. 


Niemcy chcą pozbawić Polaków 
praw religijnych na Sląsku 
Opolskim. 


Ze Sląska Opolskiego donoszą, że „Związek 
Niemieckiego Wschodu” zorganizował atak na 
prawa religijne ludu polskiego na Sląsku Opol- 
skim. Wysłannicy związku używają podstępu, 
a nawet jawnej groźby. Akcja ta polega na zbie- 
raniu podpisów wśród mniejszości polskie: o znie- 
sieniu języka polskiego w kościele, zaniechania 
polskich nabożeństw, chrztów, pogrzebów, śpie- 
wów oraz wszelkich praktyk religijnych. Niemcy 
nachodzą domy polskie w czasie nieobecności 
mężczyzn i przez groźbę odmawiania zarobków 
lub renty starają się wpływać strachem na ko- 
biety. 

Związek Polaków w Niemczech wezwał lud- 
ność polską, aby odm awiała zdecydowanie pod- 
pisów na memoriałach niemieckich. 


Dwa nowe korpusy niemieckie 
15 nowych dywizyj. 


Ogłoszono w Niemczech dekret kanclerza 
Hitlera, zawierający nominację i awanse w armii 
niemieckiej. 

Przede wszystkim utworzono dwa nowe korpu- 
sy armii oraz pięć nowych dywizyj, zgodnie z pla- 
nem, przewidzianym w ustawie zeszłorocznej. Kor- 
pus XI ma siedzibę w Hanowerze, jego dowódcą 
jest generał artylerii Ulex, Korpus XII ma siedzi- 
bę w Wiesbadenie, a jego dowódcą jest generał 
kawalerii Kress von Kressenstein. Nowe dywizje 
mają siedziby: XXVII w Augsburgu, XXX w Lu- 
bece, XXXI w Brunświku, XXXIV w Koblencji, 
XXXVI w Kaiserslautern. Zmieniono również sie- 
dziby pięciu dywizyj. Mianowicie przeniesiono 
XXV do Ludwigsburgu, XXVI do Kolonii, XXIX 
do Erfurtu, XXXII do Kożźlina, XXXIH do Darm- 
stadtu. Awansowano ponadto generał. von. Witz- 
leben i Freiherr von Weichs. 


Z krwawej Hiszpanii. 


Fierścień wojsk narodowych 
dokoła Madrytu zacieśnia się. 


Paryż. 7 października. Około godziny 1-szel 
ubiegłej nocy doniosła radiostacja w La Coruna: 

Wojska narodowe na froncie północaym zajęły 
po większych potyczkach wszystkie programem 
objęte punkty strategiczne. 

Na froncie Toledo po zaciętej walee udało się 
rozgromić czerwonych i utorować wolną drogę do 
Madrytu. 

W ciągu nocy powstańcy zajęli tam bardzo 
ważne pozycje. 

Czerwoni wycofali się w nieładzie, pozosta- 
wiające setki zabitych i nie dające się obliczyć ilości 
materiału wojennego. 

ER «Transporty wojska z Maroka do Hiszpanii trwają 
w dalszym ciągu. Dotychczas pod osłoną okrętów 
powstańczych przesiedlono na brzeg hiszpański 
16 000 żołnierzy. 
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Oburzenie w Niemczech na zdradę 
walutową Włoch. 


Berlin. Wielkie wrażenie wywarła w Berlinie 
dewaluacja lira. W prasie przebija ton zawodu. 
Pisma podkreślają, że Mussolini nie dotrzymał 
przyrzeczeń, składanych jeszcze przed paru dniami, 
mimo to Włosi, choć zaskoczeni dewaluacją, nie 
objawiają niezadowolenia. Tego rodzaju reakcja 
możliwa jestitylko w państwie autorytatywnym, gdzie 
naród posłuszny jest dyscyplinie państwowej. Jest 
w tym wyraźna aluzja, że Niemey mogą pójść 
śladem Włoch. Dewaluacja lira w Berlinie wywo- 
łała konsternację, a miejscowe koła finansowe są 
zdania, że nie można w całej pełni opierać się na 
oficjalnym oświadczeniu kanclerza Hitlera, odżeg- 
nywującym się od dewaluacji. Wątpliwe jest, czy 
Niemcy będą się mogły dewaluaeji oprzeć. 
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Londyn. Koła tutejsze interpretują niedawne 
przemówienie delegata abisyńskiego w Genewie 
w ten sposób, że negas jest gotów do zawarcia 
z Włochami przy pośrednictwie Ligi Narodów po- 
rozumienia, na podstawie którego uznałby on su- 
werenność Włoch nad ;podbitymi obszarami Abi- 
synii pod warunkiem, że jego suwerenność i nie- 


zależność reszty obszarów Abisynii nie będą Kkwe-- 


stionowane. 
Według powszechnego mniemania propozycja 
ta przychodzi o wiele zapóźno i nie będzie nawet 


wzięta pod uwagę ani przez Włochy ani też przez. 


Ligę Narodów. 


ROPĘ 


DZIECIE MARII 


(Ciąg dalszy). 
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W tej chwili zjawiło się jak z pod ziemi dwóch 
stróżów bezpieczeństwa, którzy pochwycili Hiero- 
nima i wsadzili do najbliższej dorożki, aby go za- 
wieźć na posterunek. 

Henryk i Józefina nie mogli temu przeszkodzić 
z powodu natłoku ciekawych. Musieli też wziąć 
pojazd i pospieszyć za Hieronimem, którego 
znaleźli siedzącego, a drżącego ze złości w kącie 
biura. 

Wyższy urzędnik wysłuchał raportu policjanta, 
potem zwrócił się do chłopca i zapytał: 

— Czemu pchnąłeś nożem policjanta ? 

— Ponieważ mnie bił, a ja się nie pozwolę bić. 

— Czy wiesz, że będziesz ukarany ? 

— Nie pozwolę się dać ukarać. 

— Zamkniemy cię do aresztu. 

— To wszystko zdemoluję i zniszczę. 

— To dostaniesz baty. 

— Wszystkich zażgam, którzy się do mnie 
zbliżą. | 


i Ustąpienie wicemin. Raczyńskiego. 
Następcą p. F. Lechnicki ? * 


Jak donoszą, p. wiceminister Roger Raczyński 
podał się do dymisji. Następcą jego ma być p* 
Felicjan Lechnicki. P. wicemin. Raczyński, pocho- 
dzący ze znanej ziemiańskiej rodziny w Poznań- 
skim, uchodził za osobę, zbliżoną do młodszego 
odłamu konserwatystów. Natomiast p. Felicjan 
Lechnicki zaliczony był do „naprawiaczy*. 

Dymisję p. wicemin. Raczyńskiego łączą 


Pokaz owocarsko-warzywniczy. 


Lubawa. *Z inicjatywy Pomorskiej Izby Rolniczej zo- 
stał zorganizowany przez Towarzystwo Rolnicze Powiatowe 
w Nowymmieście pokaz owocarsko-warzywniczy w Lubawie. 
Pokaz ten odbył się w dniu 5. X. 1936 r. na sali Hotelu pod 
Orłem. Otwarcie pokazu nastąpiło o godz. 11,30 przez prze- 
wodniczącego Komitetu Rejon. p. Tułodzieckiego z Lubawy. 

Po otwarciu pokazu p. Przewodniczący przywitał przed- 
stawiciela Szkoły Głównej Gospodarstwa Wiejskiego za Skier- 
niewie, p. inż. Kępkę, przedstawiciela P. I. R., p. inż. Fidlera, 
inspektora Wydziału Sadowniczoe-warzywniczego P. I. R, p. 
inż. Schulea, kier. Stacji Ochrony Roślin P. I. R.inż. Butryaa 


z ogłoszeniem wykazujimiennego majątków, '| ze Szkoły Rolniczej w Brodnicy, p. Sierszeńskiego, dyr. „Rol- 


podlegających przymusowemu  wykupowi. 
Współpraca p. min, Poniatowskiego z nowym wice- 
ministrem ułoży się zapewne harmonijnie, gdyż 


obaj są wyznawcami podobnej ideologii. 


Robotnicy polscy ! 
Zsapamiętajcie te nazwiska. 
W „ABC” czytamy : 
Wobec bezprzykładnych na nowo ataków 
| socjalistycznego „Robotnika” na duchowieństwo 
, katolickie podajemy listę żydów, wchodzących 
w skład redakcji tego pisma. 
Przy biurkach w redakcji „Robotnika” za- 
siadają ; 
1. Jan Maurycy Borski (Essigman), 
2. Roman Boski (Gotlieb) 
3. Bolesława Kopełówna, 
4. Ludwik Winterok, 
5. Ignacy Kilibański. 
i Przypominamy, że „Robotnik“ jest naczelnym 
| organem „Polskiej Partii Socjalistycznej”. 
i 
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Półwysep helski zagrożony przez 
potężna burzę. 
Statek „Cieszyn“ zginął bez wieści. 


Jastarnia. Burza na polskim trwa już od paru 
dni, powodując ostatnio szereg poważnych uszko- 
dzeń brzegu na półwyspie helskim. Pomiędzy 
osadą rybacką MKuźnicą, a Chałupami woda pod- 
myłu wydmy oraz na znacznym odcinku uniosła 
3-metrowej szerokości pasma wydm, przy czym 
potworzyły się wielkie wyrwy. Urząd Morski przy- 
stąpił natychmiast do umacniania zagrożonego 
brzegu przy pomocy faszyny i kamieni. 

Brak wiadomości o wielu statkach, które zna- 
lazły się w drodze w czasie burzy. M. in. brak 
wiadomości o polskim statku „Cieszyn“, który 
według rozkładu miał przybyć do Tallina onegdaj. 
Jacht „Toddy* w drodze do Finlandii został roz- 
bity. Jeden z członków załogi utonął, również 
utonęło 2 marynarzy ze statku fińskiego „Ariel”. 


Zjazd profesorów, usuniętych przez 
p. Jędrzejewicza. 


W Warszawie odbył się w dn. 3, bm. zjazd, 
usuniętych przed trzema laty w czasie reformy 
szkolnej b. ministra Janusza Jędrzejewicza profe- 
sorów wyższych uczelni. Zjazd rozpoczął się od 
nabożeństwa w kościele Św. Anny, które odprawił 
Ks. Biskup Szlagowski. Następnie odbyły się 
obrady grona wykonawczego zespołu b. profeso- 
rów. Na podstawie paru referatów omówiono za- 
gadnienia, dotyczące zniesionych katedr i usunię- 
tych profesorów, przy czym m.in. poruszono spra- 
wẹ niedostatecznego jeszcze wyświetlenia właści- 
wych powodów usunięcia 53 profesorów oraz nie- 
powołanych często czynników, które ztym współ- 
działały. Postanowiono utrzymać nadal ścisłą łą- 
czność zespołu b. profesorów. 


Min. Swiętosławski w Teruniu. 


Toruń. Minister WR. i OP. dr. Swięto- 
sławski po wizytacji szkół toruńskich w towarzy- 
stwie kuratora okręgu szkolnego poznańsko-po- 
morskiego p. Jakóbca przybył do gmachu urzędu 
wojewódzkiego, gdzie przyjął w obecności p. wo- 
jewody pomorskiego Władysława Raczkiewicza 
delegacje towarzystw kulturalno naukowych, orga- 
nizacyj społecznych, które składaiy panu ministro- 
wi memoriały, dotyczące zagadnień kuliuralno- 
oświatowych Pomorza. 


EET CAKE TES 


i REEN = e a E Ps 
ii PEL Ae T a żż 
R z z M = 14 


pes 


Urzędnik kazał chłopca zaprowadzić do są- 


siedniego pokoju i czuwać nad nim. Potem zwró- 
cił się do przybyłego Henryka z zapytaniem: 

— Czy pan się tym chłopcem interesuje ? 

— Jestem jego wujem, a ta pani jego nau- 
czycielką. Proszę gorąco o załatwienie tej sprawy bez 
rozgłosu. Może da się policjant złagodzić odszko- 
dowaniem pieniężnym, bo rana nie nieznacząca. 
Może pozwoli pan, aby chłopiec wrócił z nami do 
domu. Matka jego jest chora i mogłoby być dla 
niej katastrofalne, gdyby się dowiedziała, że syn 
we więzieniu. 

— Jeżeli pan swoją osobą zaręczy, to dobrze, 
lecz chłopiec musi być każdej chwili na wezwanie 
sądu. 

Henryk obiecał to solennie, dał urzędnikowi 
swój adres i wydostawszy chłopca z aresztu, po- 
jechał z nim i Józefiną do domu. 


nika“ w Lubawie, wystawców oraz przybyłych gości i człon- 
ków. Udział publiczności był bardzo znaczny. 

Po krótkim przemówieniu wstępnym oddał głos p. Prze- 
wodniczący p. inż. Fidlerowi, insp. PIR., który w dłuższym 
przemówieniu zobrazował znaczenie sadownietwa dla gospo- 
darstw rolnych i rolę pokazów owocarskich. P. Inspektor 
zaznaczył, że Polska, która produkuje obok Rosji najlepsze 
jabłka, nie jest krajem dla siebie wystarczalnym i musi 
znaczne ilości jabłek, śliwek i czereśni sprowadzać z zagra- 
nicy. W ub. roku Polska musiała sprowadzić owoców (jab- 
łek, śliwek i czereśni) ze sumę przeszło 20 milionów złotych. 
Sadownietwo jest, niestety, u nas bardzo zaniedbane. Na 100 
rolników ca 80 nie ma nawet owocu dla siebie i własnej 
rodziny, 10 proc. ma owoc dla siebie, a najwyżej 10 proe. 
rolników może cośkolwiek sprzedać. W ipnych częściach 
Polski sadownictwo rozwija się w bardzo ostrym tempie. 
Zakłada się dużo sadów. U nas rolnicy zupełnie nie doce- 
niają sadownictwa, pomimo, iż sadownictwo jest w dobie 
dzisiejszego kryzysu jednym z działów gospodarstwa rolnego 
najbardziej opłacalnym. 

W tym roku poraz pierwszy przystąpiła PIR do organi- 
zowania pokazów owocarskich. Pokazy te mają nacelu wy- 
szukanie najlepszych odmian owoców, które w danych wa- 
runkach glebowych i klimatycznych się udają. Po kilku- 
letnim aprawdzaniu próbek owoców, udających się na da- 
nym terenie, PIR. opracuje plaa rozmieszczenia i sadzenia 
drzewek owocowych, wytrzymujących miejscowe warunki, 
które ze względu na swoją wartość handlową będą mogły 
być w przyszłości eksportowane zagranicę. Zagranicą jest 
polski owoc (szczególnie jabłka) bardzo poszukiwany i znaj- 
duje chętnych nabywców. Pokaz ten zapoczątkował tę akcję. 

Po bardzo pięknym i ciekawym referacie p. inż. Fidlera 
wygłosił przemówienie kier. Stacji Ochrony Roślin PIR., p. 
inż. Schule. W referacie swym p. inż. ujął treściwie kwestię 
znaczenia walki ze szkodnikami w sadzie. P. Inż. podkreślił, 
że nie wystarczy drzewko kupić, zasadzić i oczekiwać od 
niego owocu. Każdy rolnik, pragnący mieć pożytek z sadu, 
musi o swój sad dbać. Musi nie tylko umieć dobrać odpo- 
wiednią odmianę owocu, lecz musi też umieć drzewko zasa- 
dzić, nawozić go i pielęgnować tak, jak to czyni z roślinami 
uprawnymi. Poza uprawą, nawożeniem i pielęgnacją drzew- 
ka musi rolnik starać się ochraniać drzewko przed zni- 
szczeniem przez różnego rodzaju szkodniki. Należy na wio- 
anę zakładać na drzewach opaski lepowe (karbowane), na- 
leży 3 wzg. 4- krotnie opryskiwać drzewka środkami chemicz- 
nymi i w jesieni skrzętnie zbierać yvmiazda owadów, zakła- 
dając ponownie opaski lepowe (niskarbowane). Poza tym 
należy też pamiętać o ochronie ptaków śpiewających, szcze- 
gólnie sikorek, które są dużymi sprzymierzeńcami rolnika 
w walce z owadami. Piakom tym należy przygotować gniazda 
i chronić je przed drapieżnikami. 

Po referatach zabrał głos przewodn. p. Tułodziecki, który 
podziękował prelegentom za tak piękne i pouczające referaty 
i dodał kilka swoich uwag, żaląc się na niszczenie drzewek 
owocowych. Po p. Przewodn. przemówił krótko instr. T.R.P. 
p. Kołodziejski, który z terenu podał przykłady nędznego 
zagospodarowania sadów w pow. lubawskim i zwrócił uwagę 
rolników na dochodowość tego działu gospodarstwa. Bowiem, 
gdy rolnik z 1 morgi ziemi uzyska 10 etr. żyta, to otrzyma 
przeciętnie 7,— zł za 1. ctr. — 70 zł, tym czasem dobrze 
rozwinięte kilkuletnie drzewko, zajmujące '|;; część tego 
terenu, przynieść może:to samo. (5 ctr. dobrych, dorodnych 
jabłek, a 15— zł — 75,— zł). 

Następnie zabrał głos jeszcze p. Zieliński z Omula, poru- 

| szając sprawę niszczenia drzewek przydrożnych i <omagająe 
się większej opieki ze strony Państwa nad drzewostanem. 

W dalszym ciągu nastąpiło zwiedzenie stoisk przez Ko- 
misję i pobranie próbek na ogólno-krajowy pokaz owocarski 
do Warszawy i celem ustalenia najlepszych odmian dla tut. 
rejonu. Próbki pobrano od 17-ta wystawców i to od pp.: 
Antoniny Krzysiakowej z Katlewa (1 Królowa renet, 1 glo- 
gerówka i 1 Rybstona), Wł. Orzechowskiego z Zwiniarza (1 Kró- 
lowa renet i 1 Rybstona), Wł. Otki z Fiewa (1 Reneta złóta 
i 1 Boskoop), Kołodziejskiego Woje. z Tuszaewa (1 Boskoop 
i 1 Landsberska), Zuralskiego Bernarda z Rożentala (l Piękne 
Boskoop), Kołodziejskiego Bernarda z Tuszewa (1 Boskoop, 
1 Landsberska i 1 Boskoop), Tułodzieckiego Szczepaaa z Lu- 

| bawy (1 Landsberska i 1 Boskoop), Zuralsziego J. z Grabowa 
(1 Nowozelandzka), Marcinkowskiego Władysł. z Byszwałda 
(Cesarz Wilhelm), Babskiej Marii z Omula (1 Antonówka). 

Nagrody przyznane będą dopiero po sklasyfikowaniu 
owoców. 

Stoiska urządzili: Majątek Montowo — stoisko nadzwy- 
czaj ładne, wzbudzające podziw, maj. Katlewo — owoce, 
warzywa, przetwory, wino itd., Marcinkowski Wł. Byszwałd 
— owoce, Falkowski Zajączkowo — owoce, Karpiński Bern. 
Kuligi — owoce i warzywa, Wielgomas Władysł, Lubawa — 


owoce, walzywa i rośliny epecjalna, Różańska Berta Osówiec .- 


— winogrona, Drogeria Nowa Lubawa — środki chemiczne 


ZY Z ZY da 


Henryk mrugnął znacząco i rzekł spokojnie: 

— Nie wielkiego, musiałem go zganić. Wiesz, 
że to się chłopakowi nigdy nie podoba. 

— A więc znów Hieronim był niegrzeczny, — 
westchnęłą matka. 

— Chyba go znasz, — uspakajał ją Henryk. 
— Jest dziki i ciągle trzeba go ganić. Hałasował 
na ulicy. 

Gdy po niejakim czasie Józefina poszła do 
swego pokoju, stanęła w progu jak wryta. Hiero- 
nim gospodarował po tatarsku, pootwierał wszyst- 
kie szafy i szuflady, powyrzucał suknie, bieliznę 
i inne rzeczy na środek pokoju, deptał nogami, 
brudził, łamał i darł. 

— Na Boga, co robisz? — zawołała Józefiną 
zobaczywszy spustoszenie. 

— To, co pani widzi — wrzasnął. Szko- 
da, że pani już przyszła, bo miałem zamiar wszyst- 


Zastali tam niespodzianie notariusza, który | ko spalić. 


przybył odwiedzić rodzinę. Ucieszyli się z tego 
serdecznie wszyscy, oprócz Hieronima, który, zwie- 


— Ależ, jak możesz niszczyć cudzą własność ? 
— Mam może niszczyć swoją?  Miałbym 


siwszy głowę na piersi, a pięści Ścisnąwszy w | oszczędzać nieznośną cudzoziemkę ? 


kieszeniach, trzymał się na uboczu, ponuro patrząc 
| wokoło.» 
— (Cóż to Hieronimowi ? — zapytał notariusz 
| z niezadowoleniem. 


I na nowo zaczął wszystko deptać i hałasował. 

W tej chwili wszedł do pokoju notariusz, 
który, przechodząc obok korytarzem, słyszał owe 
wrzaski. C. d. n.) 


do zwalczania szkodników roślinnych, Otka Wład. Fiewo — ; 


owoce, Zuralski Józef Grabowo — owoce, Przeczewski Sylw. 
mampława 
Bernard Rożental — owoce i 


owoce, Pom. Izba Roln. — opryskiwacze, okazy roślin uszko- 
dzonych i ulotki, Tow. Roln. Pow. w Nowymmieście — wy- 
kresy nawożenia potase:n, Kołodziejski Bernard Tuszewo — 
owoce, Gacioch Teofil Tuszewo — owoce, Kołodziejski Woje. 


specjalne. 


Pokaz, choć urządzony w skromnych rozmiarach prezentował i 


aię dość okazale. Sala była pięknie przystrojona zielenią, wykre- 
sami i af szami, 
i zainteresowanie się pokazem było dość duże. 
dziło, licząc pobieżnie, około 800 osób. 


Wystawcom z p. Tadeuszem Kochanowskim z Montowa | 


ma czele należy się szczere uznanie i podziękowanie za zain- 
teresowanie się pokazem i za zrozumienie 
Ubolewanie zaś można wyrazić wszystkim tym, którzy mogli 
brać udział w pokazie, a sprawy nie zrozumieli i w pokazie 
udziału nie wzięli. 

Z uwagi na to, że odtąd corocznie odbywać 
pokazy owoców na naszym terenie, taszymy nadzieję, że 
rolnicy w swoim własnym interesie wezmą w nich jak naj- 
liczniejszy udział. 


W końcu nadmieniamy, że na pamiątkę tegorocznego | 
pokazu zrobione zostało zdjęcie, które niebawem ukaże się į 


w prasie, 


W dniu następnym, t. į. 6. X. 1836 r., odbył się pokaz 


owocarski w Nowymrmieście na sali Rady Powiatowej. 

Pokaz otworzył członek Zarządu Pow. TRP., ks. 
Zabrocki z Niem. Brzozia, witając przedstawiciela Starostwa 
p. v starostę Budnika, p. inż. Kępkę, przedstawiciela Szkoły 
Głównej Gospodarstwa Wiejskiego, p. inż. Fidlera z P. I. R, 
p. inż. Schulca z P. I. R., p. Iglewskiego, dyr. Szkoły Rolni- 
czej w Brodnicy, p. Pawlika Kom. Ziemskiego z Brodnicy, p. 
inż. Temlera z Poznania, p. Zmyślińskiego, instr. TRP. z Brod- 
nicy i p. Lendziona instr. osadniczego PIR. z Brodnicy. 

Po otwarciu i krótkim przemówieniu ss. Przewodniczą- 
cego przemówił w serdecznych słowach p. v-starosta Budnik, 
wyrażając w imieniu samorządu terytorialnego uznanie z 
tego rodzaju poczynania i przyobiecując poparcie. 

Poczem nastąpiły referaty jak w Lubawie. 

Udział rolnictwa był w Nowymmieście, niestety, bardzo 
słaby. Przypisać to należy nietylko słabemu zrozumieniu 
istoty rzeczy, lecz i opieszałości rolnictwa tut. rejonu. Poza 
tym częściowo i ulewny deszcz, który padał od rana, był 
przyczyną tak małej frakwencji rolnictwa. 

Pokaz wypadł skromnie, lecz efektownie. Za mało było 
wystawców ze strony rolnictwa, z których dosłownie jeden 
przybył samorzutnie z eksponatami na pokaz na skutek 
prowadzonej propagandy w prasie i za pośrednictwem Kó- 
łek Roln. Czy nie musimy się ramienić wobec Niemców, 
których jest garstka w powiecie, a jaki pokaz urządzili ? 

Stoisko oczywiście jak w Lubawie, tak i w Nowym- 
mieście miał najładniej i najefektowniej urządzone p. T. Ko- 
chanowski z Montowa. Pozatem ładne stoisko urządziło 
Towarzystwo Pszczelarzy, p. Kujawski ogrodnik z Nowego- 
miasta, Drogeria Medycynalna itd. 

Zwiedzających za wsi nie było również zbyt dużo, za to 
dość dużą frekwencją cieszył się pokaz ze strony ludności 
miejskiej. 

O godz. 17-ej pokaz owocarsko-warzywniczy zakończono. 


WIADOMOŚCi. 


Nowemiasto, dnia 9 października 1936 r. 


Kulendarzyk. 9 października, piątek, Dyonizego B. M. ` 
10 października, sobota, Franciszka Borg. W. 
: 11 października, niedziela, 19 po Św., Placydy. 
Wschód słońca g. 5 — 52 m. Zachód słońca g. 16 — 54 m 
%achód księżyca g. 2 — 01 m. Zachód księżyca g. 15 — 29 m. 


z miasta © DOWEEGWE. 


Odznaczenie dla N owegomiasta. 


Nowemiasto. Pułk, goszczący podczas ćwiczeń w 
Nowymmieście, nadesłał na ręce p. burm. Wachowiaka po- 
dziękowanie obywatelstwu za serdeczne przyjęcie i przyznał 
miastu odznakę pułkową, której oficjalne wręczenie przez 
delegację pułkową nastązi w drugiej połowie października. 


Komunikat. 


Nowemiasto. Z powodu ukończenia przebudowy od- 
cinka drogi wojewódzkiej Lubawa-Kiełpiny w km. 11,2-13,488 
otwieram z dniem dzisiejszym wszelki ruch na tej drodze. 

Przewodniczący Wydziału Powiatowego 
(—) Mgr. A. Kowalski. 
Mecz piiki nożnej. 

Nowemiasto. Mecz pomiędzy II. druż. Sokoła z Lua- 
wy a GKS. Nowemiasto zapowiedziany na 11 bm. na godz. 
3.15, zostanie rozegrany w tę samą niedzielę, lecz o godz. 
1.30. Mecz zapowiada się interesująco z powodu równych 
sił obu drażyn. Zarząd. 


Podziękowanie. 


Nowemiasto. Towarzystwo Rolnicza Powiatowe w 
Nowym Mieście dziękuje Spółce Eksploatacji Soli Potasowych 
w Poznaniu za przysłanie na kursy rolnicze samochodu pro- 
pagandowego z kinem i urządzeniem gra..ofonoworadiowym 
oraz pp. Dr. Brassemu i Roszczakowi w Lubawie za bezin- 
teresowne wygłoszenie referatów na kursach rolniczych w 
Rożentalu, Sampławie, Łąkorzu i Grodzieznie. 

Tow. Roln. Pow. w Nowym Mieście. 


Z sali sądowej. 


Nowemiasto. Na środowych rozprawach karnych pod 
przewodnictwem naczelnika Sądu Grodzkiego p. sędziego 
+Łazarewicza zasądzono 3 Groszkowską Mariannę z Lipinek 
za obelgę i wybicie szyby od obelgi została zwolniona, 
a za wybicie szyby u sąsiadki zasądz. została na 2 tyg. aresztu 
z zaw. na 2 lata, Miłoszewski Józef, Kukła Jan i KamińskiF. 
z Dębna oskarż. o kradzież leśną Miłoszewski i Kamiński na 
2 mies. aresztu z zaw. na 2 lata, Kukła na 2 mies. aresztu bez 
zawieszenia. Dalsze sprawy zostały odroczone. 


Z Urzędu Stanu Cywilnego 
za czas od 1 do 30 września 1936 r. 


Nowemiasto. Urodzenia: Kordalski Józef czei. 
lus. c, Licznerski Anastazy rob. s, Gorzxiewicz Józef rolnik 
c, Stawikowski Józef rewident Kontroli Skarb. c, Łazarewicz 
Zyg. nacz. Sądu Grodz. c, Kleszewski Leon czel. kołodz. e, 
Kom inacki Franciszek rob. c, Karczyński Leon rob. c. 

Zmarli: Falkowski Stanisław 7 mies., Gołębiewska 
Irena 4 lata, Reich Anna Weronika 30 lat, Sadowska Anna 
28 lat, Landsberg Antoni 57 lat. 

Sluby: Modrzejewski Jan urzędnik pryw. z Kirzen- 
kowską Anielą, Nowiński Konst. czel. fryzj. z Cierniakównaą 
Wandą, Marohn Bron. czel. cies. z Wiśniewską Elźbietą, 
Zieliński Jan czel. fryzj. z Wartowską Marią, Raszkowski 
Władysław rob. z Buczyńską Marianną. 


— owoce, dynie olbrzymie i warzywa, Zuralski | 


warzywa,-Domanowski Polikarp | 

Lubawa — owoce, Tułodziecki Szczepan Lubawa — warzywa, | 

owoce i rośliny specjalne, Orzechowski Władysł. Zwiniarz — $ na targowisku płacono za parkę prosiąt 23—27, bekony 
; | | 5 5 

j 38—40, tłuste świnie 42—44 zł. 


: liśmy, w lecznicy powiatowej, z kostnicy której 
Udział publiczności w zwiedzaniu pokazu | 
Pokaz zwie- | 


i chóru kościelnego, 
istoty rzeczy. | 


prob. i 


„w Polsce ma Fundusz 


Z targu. 

Nowemiasto. 

dy bardzo słabo obesłany, — Płacono za ft. masła 1,10—1,30, 
mdl. jaj 1,—1,10, kurczęta 0,80—1,20, kury 1,50—1,80, kaczki 
1,80—2,50, gołębie (para) 60 gr, kartofle od 1,50—1,70 zł — 


Dowóz, jak i handel słaby. 


| Pogrzeb Ś. p. ks. Augustyna Masiowskiege, 


'Tuszewo — owoce, Babska Maria Omule — owoce i rośliny Ę 


proboszcza tylickiego. 


Tylice. Ś. p. ks. prob. Masłowski zmarł, jak już poda- 
zwłoki jego 


przewieziono zostały we wtorek około wieczoru 
do plebanii w  Tylicach. W środę, o godzinie 
| 4i pół, wśród  źałosnego bicia dzwonów, przy przej- 


mującym do głębi śpiewie Miserere ze strony miejscowego 
przy udziale wszystkich miejscowych 
towarzystw, tłumnym uczestn. wiernych, w asyście 11 księży, 


j śmiertelna szczątki Zmarłego przeniesiono z plebanii do 


przystrojonej w kir i zieleń świątyni Pańskiej, gdzie odśpie- 


i wano żałobne nieszpory, a następnie odmówiono wspólnie 
się będą å >. 
j tek o godz. 10 i pół rozpoczęły się wigilie żałobne, 
í przewodził ks. prob. Zabrocki z Niem. Brzozia. 


żałobny różaniec za duszę Zmarłego Proboszcza. W czwar: 
którym 
Po odśpie- 
waniu wigilij odbyło się żałobne requiem, które w asyście 
ka. Wiśniewskiego z Orłowa i ks. Zakrzewskisgo z Nowego” 
miasta odprawił ks, prob. Chyliński z Mikołajk. 

Po ukończonych nad trumną vbrządkach żałobnych roz- 
winął się żałobny kondukt, który prowadziło 34 księży nie tylko 
z dekanatów nowomiejskiego, lubawskiego, lidzbarskiego, ale 
i z dalszych stron, a wśród nich również proboszcz poprzedniej 
parafii Zmarłego, ks. Bruski, następnie bractwa i towarzystwa, 
a za trumną kroczył wielki tłum wiernych, a nawet przybyli 
z poprzedniej parafii parafianie, aby oddać ostatnią przysługę 
zmarłemu swemu Proboszczowi. Nad grobem po odprawieniu 
przepisowych ceremonij, po odśpiewaniu na głosy pieśni 
pożegnalnej przez chór kościelny oraz po serdecznym, wzru- 
szającym do łez przemówieniu ks. kan. Dobbka, który kon- 
dukt prowadził, spuszczono drogie szezątki Zmarłego ka. 
Proboszcza do grobowca na wieczny odpoczynek. 

Tak liczny udział wiernych, wśród nich dużo obywatel- 
stwa zamiejscowego, obecność 34 księży — najwymowniejszym 
były dowodem miłości i miru, jakiego Zmarły zażywał i na 
który sobie zasłużył jako gorliwy kapłan i zasłużony obywa- 
tel i patriota. 

Nie wolno też przemilczeć o pięknym, podniosłym śpiewie 
miejscowego chóru kościelnego, który wielce przyczynił się 
do uświsaznienia tego żałobnego, uroczystego obchodu. 

Nie na próźno przew. ks. kanonik i dziekan Dobbek za- 
pewnił Z:narłego przed spuszczeniem Jego zwłok do zimnej 
mogiły: „My o Tobie nie zapomnimy”. Tak czcigodny Zmar: 
ły Duszpasterzu, ani parafianie Twoi ukochani, ani Twoi 
konfratrzy ani ci wszyscy, którym byłeś bliskim, o Tobie nie 
zapomną. W modlitwach swoich nieustannie błagać będą, 
aby Bóg dobrotiiwy przyjąć raczył duszę Twą jak najrych- 
lej do przybytków Swoich”. R. I. P. Uczestnik. 


Czyżby już zima ? 


Lubawa. Przejmujące zimno, trwające już od przeszło 
tygodnia, połączone z silnymi przymrozkami i częstymi opa- 
dami, wywołało, zwłaszcza wśród rolników poważne zaniepo- 
kojenie. Jeszcze bardzo dużo ziemniaków w okolicy, a w 
szczególności po majątkach jest niewybranych. Ciągłe desz- 
cze przeszkadzają w wykopkach. Sądząc z dotychczasowych 
stwierdzeń, zbiory tegoroczne ziemniaków są niższe, docho- 
dząc w niektórych okolicach do 30 proc. zbiorów ub. roku. 
Również stan zasiewów zbóż ozimych przedstawia się 
dość smutnie. Zasiane żyto ledwie powschodziło i wskutek 
zimna słabo się rozwija. 


Pod adresem chrześcijańskiego kupiectwa 


| ilubawszkiego. 

Lubawa. Naczelna Rada Zrzeszeń Kupiectwa Polskiego 
w Warszawie powołała do życia Komitet, który kieruje akcją 
zbiórkową wśród całego kupiectwa chrześcijańskiego 
Obrony Narod. Komitet wydał 
odezwę, która zostanie w najbliższych dniach rozesłana 
wraz z blankietem P. K. ©. przez miejsc. Zarząd Tow. 
Kupców Samodzielnych tut. kupiectwu. Komitet ten wzywa 
ogół kupiectwa do wzięcia udziału w tej akcji i do 
składania ofiar w gotówce na P. K., O. lub papierach 
wartościowych w sekretariacie tut. zrzeszenia. 

Wobec powstania różnych lokalnych komitetów nie- 
kupieckich zaznaczamy, że zbiórka pod hasłem „Kupiectwo 
chrześcijańskie na F. O. N.* obejmować winna całe ku- 
piectwo chrześcijańskie, któremu Ministerstwo Spraw 
Wojskowych zezwoliło w drodze wyjątku na otwarcie 
specjalnego konta w P. K. O., co świadczy dobitnie 
o odrębnym traktowaniu tej akcji. — Należy więc ofiary 
składać ma wspólne konto kupieckie. Kwestia ta 
została uzgodniona w M. S. Wojsk. i ustalona w formie zasa- 


dy, iż M. $. Wojsk. wystosuje do wojewódzkich komi- 


tetów zbiórkowych okólnik z zarządzeniem, by nie 

ściągały z kupców ofiar na F. O. N. i poinformuje, że 

kupiectwo chrześcijańskie wpłaca na spęcjalne konto. 
Naczelna Rada Zrzeszeń Kupiectwa Polskiego ustaliła 


następujące normy:  Dła kategorii I. od zł 1000 
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Niezależnie od dyplomów z M. S. wojsk. przed- 
siębiorstwa, które spełnią swój obowiązek obywa- 
telski, otrzymają od kupieckiego komitetu ozdobne 
zaświadczenie. 

Ponieważ zbiórka powinna być ukończona do 15. pa- 
Ździernika rb., sprawę niniejszą prosimy traktować jako 
pilną. 

Towarzystwo Kupców Samodzielnych w Lubawie 
(—) Fr. Zmijewski, sekretarz (—) Ant. Pływaczyk, prezes 
(—) Franciszek Jankowski, skarbnik. 


Z jarmarku. 


Lubawa.  Srodowy jarmark na bydło i konie cieszył 
się dużą frekwencją i ożywieniem. W szczególności duży 
był spęd bydła, co tłumaczy się wcześnie zapowiadającą się 
zimą, która zmusza rolników w związku z przechodzeniem 
bydła z pól do obór pozbywania się nadmiaru. Wskutek 
niskich can dużo rolników wstrzymało się ze sprzedażą, od- 
prowadzając bydło napowrót do domu. Ceny za bydło młoda 
wahały się od 50—90 zł za sztukę zależnie vd jakości. Za 
dobre mleczne krowy płacono 190—250 zł. Pomiędzy końmi 
ruch był znacznie słabszy. 


Z Pomorza. 


Echa z jarmarku kramnego. — Bez żydów. 


Lidzbark. Daia 5 bm. odbył się tu jarmark kramny 
który w myśl hasła „Swój do swego*, a przedewszystkim 


dzięki usilnym staraniom i ofiarnym wysiłkom miejsc. kat. 


społeczeństwa tak „samo jak i jarmark wiosenny odbył się 
bez żydowskich straganiarzy, co zasługuje na uznanie 
i pochwałę. i 
Zydki z Mławy, Zuromina itp. czynili różne starania w 
celu przyjazdu na jarmark do naszego grodu, lecz wszystko 
rozbiło się o niezłomną wolę i hart ducha narodowego tat. 


Wtorkowy targ był z powodu złej pogo- į 


m 


| 
| 


| 


Sped bekonów w Biskupcu 


odbędzie się dnia 12. X. rb., jak następ.: Godz. 6,— Lipinki, 
Szwarcenowo, 6,30 Wonna, Osówka, Studa, Buczek, Bielice, 
7,20 Wawrowice, 7,40 Skarlin, Babalice, Sędzice, 8,— Kroto- 
szyny, Łąkorz, Gryźliny, Sumin. Instr. PIR, Furmańczyk. 


Zebranie Rady T. R. P. 


We wtorek, dnia 13 października rb. o godz. 18-tej 
odbędzie się w Nowymmieście na sali Rady Powiatowej 
Zebranie Rady R. P. 
z następującym porządkiem dziennym: 
1. Zagajenie. 
2. Sprawozdanie z 3-letniej działalności TRP. 
3. Wybór 3 członków Zarządu w myśl $ 20 statutu TRP. 
4, Wybór 4 delegatów do Rady Wojewódzkiej PTR. na 1 rok. 
5 
6 
7 
8 


. Wnioski, wniesions zgodnie z § 19 statutu TRP. 
. Referat o mleczarstwie i dyskusja. 
. Wolna wnioski. 
. Zakończenie. 

Bezpośrednio przed zebraniem Rady TRP. odbędzie się 
godz. 10.30 zebranie prezesów K. R. celem ustalenia kan- 
dydatów do Zarządu TRP. 


© 


W ostatniej chwili 
przypominamy Kółkom Rolniczym o ściąganiu od członków 
Kółek Rolniczych składek członkowskich i odprowadzaniu 


ich w terminie do dnia 12.X. 36 r. do biura Tow. Roln. Pow. 
w Nowymmieście. 
P. p. skarbnicy zechcą energicznie zabrać się do ściąga- 
nia składek, nie czekając zebrań Kółek Rolniczych. 
Zestawienie ściągniętych składek jest nam potrzebne na 
zebranie Rady TRP, które się odbędzie w dniu 138.X. 86 r. 
Tow. Roln. Pow. 


miastem 4 furmanki z żydowskimi straganiarzami, lecz Zor- 
ganizowana straż porządkowa grzecznie, lecz stanowczo 
wskazała właściwą dla nich drogę. 

Atmosfera panowała czysto-chrześcijańska i aż miło było 
słyszeć czysto polskie nawoływania do nabywania towarów, 
których w miarę zapotrzebowania było podostatkiem, zwie- 
zionych nawet przez zamiejscowych polskich kupców. Naj- 
większe zakupy czyniono w obuwiu i odzieży. Dużo ludności, 
przeważnie z okolicy, mimo przykrego zimna i deszczu ku- 
piło korzystnie, a co ważniejsze, zaopatrzyło się w dobry 
towar i od chrześcijan. 

Oczywiście znaleźli się i 
kacze ze swym towarem, nie brakło 
jednak nie wiodło. Nawet doliniarze wstrzymali 
większych występów. Słowem, 
drugi z rzędu bez żydów, 
sukses 


jarmarczni 
i graczy, którym 


krzy- 

się 
się od 
jarmark w Lidzbarku, 
zaliczać należy jako niebywały 
w walce z żydowskim zalewem. 


Też zwolenuliczka komunizmu czy polska 


„La Passionaria*. 

Gutowe. Barbarzyńskie metody walki komanizmu w 
Hiszpanji wywołują ogólne objawy oburzenia i dowodzą, ja- 
kie to „dobrodziejstwa“ niesie ludności żydo-komuna. Ale 
te wypadki nic nia obchodzą pewnej mieszkanki naszej wsi, 
która w rozmowach z innymi osobami wyraża się: „Zeby 
i do nas nareszcie przyszli komuniści, toby przynajmniej 
„przepadli” długi*. Ładne życzenia! Widocznie ta niewiasta 
„bredzi* w gorączce. A może lepiej zwolenniczka komu- 
nizmu pojechałaby do Hiszpanii. Szczęśliwej podróży! 


Z jarmarku na konie i bydło. 


Działdowo. Wtorkowy jarmark na bydło i konie za- 
znaczył się tendencję zwyżkową cen ma bydło, którego 
mimo deszczu spędzono dużo. Koni było kilka. Za liche 
krowy żądano 170 zł. i w zaleźności od dobroci płacono aż 
do 270 zł. 

Znaleziony rower. 

Działdowo. Znaleziony na szosie do Iłowa rower męs- 
ki znajduje się w posiadaniu p. W. Kozłowskiego w Krasze- 
wie, skąd go odebrać można za udowodnieniem własności. 


Nowa placówka Obozu Narodowego. 
Ciche. Jak już krótko w ost. n-rze donosiliśmy, odbyło się ub. 
niedzielę zebranie organizacyjne Stronnictwa Narodowego 
w Cichem. 
Zaraz po sumie zebrali się mieszkańcy Cichego, by wy- 
słuchać referatów przybyłych z Brodnicy delegatów Zarządu 
Pow. Przewodniczył zebraniu p. Jan Jarzębowski. Rozwój 


i prograra Obozu Narod. omówił kol. Reichel, następnie zaś 
zakusy żydo-komuny i walkę Str. Nar. omówił kol. Balcero- 
Zarząd wybrano w składzie nast.: prezes — kol. Jan 
sekretarz — 
skarbnik — 


wiez. 
Jarzębowski, wicepr. kol. Teofil Nowiński, 
Wład. Cyglicki, zast. sekr. — Ign. Lemanowski, 
Wal. Czerwiński. 


KĄCIK DIO 
Audycje Polskiego Radia w Warszawie. 


Sobota, dn. 10. X. 6.36 Audycja poranna. 11.30 „Spie- 
wajmy piosenki”. 12.08 Koncert Ork. Kolejarzy Sląskich. 
1430 „Konik polny i mrówki” — taatr wyobraźni dla dzieci. 
15.15 Koncert rozrywkowy. 16.15 Koncert. 17.00 Tr. nabo- 
żeństwa z Ostrej Bramy w Wilnie. 19.00 Audycja dla Pola- 
ków z zagranicy. 19.30 „Godzina Fr. Rusta” — koncert. 21.00 
Koncert Ewy Bandrowskiej-Turskiej. 22.00 „Łyżka do bu- 
tów” — humoreska. 22.30 Muzyka tan. 


Niedziela, dn. 11. X. 8.00 Audycja poranna. 9.00 Tr. 
nabożeństwa z Krakowa. 10.30 Muzyka z płyt. 11.25 Koncert 
berlińskiego chóra solistów. 12.03 Poranek symf. 14.30 Kon- 
cert solistów. 15.30 Audycja dla wsi. 16.80 Fragment słuch. 
z dramatu „Czyściec św. Patryka”. 17.00 Podwieczorek przy 


Rze! 
RAE 


mikrofonie. 19.00 Szkic lit. 19.20, 22.40 Płyty. 21.00 Na 
wesołej lwowskiej fali. 21.30 Koncert w wyk. łódzkiej ork. 
salon. 22.10 Koncert kameralny. 

Poniedziałek, 12. X. 630 Audycja poranna. 11.30 


Pogad. dla dziaci. 12.03 Zespół fortep. 12.40 „Upór” — pogad. 
15.15 „1000 taktów muzyki”. 15.55 Audycja dla dzieci. 16.18 
„Nowa pisownia”: „Wskazówki praktyczne”, 16.30 Koncert 
ork. mandol. 17.05 „Naprawa Rzeczpltej w XVI. 
wieku” — odczyt. 18.50 „Czy rolnictwo ma się lepiej”? — 
pogad. 19.30 Kecital śpiew. 20.00 „Tańce polskie” w wyk. 
ork. 58 pp. 21.00 Słuch. pt. „Pani zabija pana. 22.00 Kon- 
cert symf. 23.00 Muzyka taneczna. 


Program Polskiego Radia S. A. Rozgłośnia 
Pomorska w Toruniu. 
Fala 304,3 m. 986 Ke. 16—24 Kw. 


Sobota, dn. 10. X. 7.25 Parę informacyj. 
sienna selekcja drobiu — pog. roln. 
15.30 Zycie kulturslne Pomorza. 
18.15 Wiad. sport. z Pomorza. 

Niedziela, dn. 11.X. 10.30, 22.40 Płyty. 16.00 Koncert 
reklam. 19.20 Koncert życzeń. 20.30 Wiad. sport. z Pomorza, 

Poniedziałek, dn. 12. X. 7.25 Parę informacyj. 12.03, 
13.00, 15,40, 18.30, 21.30 Płyty. 15.15 Koncert reklam. 15.38 
Pogad. społ. 16.00 Skrzynka roln. 18.15 Wiad. sport, z Po- 
morza. 18.20 Pogad. aktualna. 

Poza tym transmisje z innych polskich stacyj. 


12.40 Je- 
15.15 Koncert reklam. 

15 40, 18.30, 18.00 Płyty. 

18.20 Gawęda kaszubska. 


Wybory łódzkie zaprotestowane. 
Do Głównej Komisji wyborczej zgłosili protest 
przeciw wyborom w okręgu 4 i 9 przedstawiciele 
Stron. Narod. Również blok syjonistyczny założył 
protest. 


J. Em. Ks. Kardynał Hlond w Berlinie. 


J. E. Ks. Kardynał Prymas Hlond, który bie- 
rze udział w międzynarodowym kongresie we Frank- 
furcie nad Menem, przybył przejazdem do Berlina. 


Komunikat 
Zarządu okręgowego Stronnictwa 
Narodowego na województwo Pomorskie. 

Zarząd Okręgowy Stronnictwa Narodowego na woje- 
wództwo Pomorskie komunikuje, że p. Ludwik Ławniczak, 
major w st. sp. w Toruniu, został wykluczony ze Strenni- 
etwa Narodowego. Wykluczenie stało się prawomocne spo- 
wodu nie wniesienia odwołania przez p. Ławniczaka do 
Głównego Zarządu S. N. 

P. Ławniczak przestał zatem być przedstawicielem Stron- 
nietwa Narodowego w Radzie Miejskiej miasta Torunia. 


Majątek b. min. rolnictwa na lieytację. 


Tuchola. Posiadłość ziemska obszaru 660 ha, majątek 
rodzinny b. min. roln. dr. Janta Połczyńskiego W. Komorza 
pod Tucholą ae na licytację. Majętność oszacowano 
na około yół milj. zł. 


Baczność Rolnicy ! 


OLEJARNIA TARGOWSKO 


wytłacza 
— w poniedziałki, piątki i soboty. 


Przyjmuje wszelkie nasiona olejniste 
na olej — pobiera 2 zł od centnara 
ij zarazem kupuje nasiona olejniste. 


Zarazem donoszę, że przyjmuję len lepszy i gorszy. Gatunki 
tylko suche — w każdą sobotę. 


J. Przykłołta. 
E Naa DAMA TAE E A odalodkkcłO 


Niniejszym podaję do łaskawej wiadomości, że 


termin ukończenia konkursu na najpiękniejsze dzieck 
oko uu uk. uła ud ud wół uu dół „dół odl adu ad da odl u 
przedłużam do dnia 31 października Byłby r. 
Proszę o łaskawe korzystanie z konkursu. Każdy 


dł - ” Łał LA 


z biorących udział w konkursie ma możność otrzyma- 
nia 5 cennych nagród. 


F. Lubowiecki, mistrz fotografii 


zakład artystycznych fotografii i powiększeń 
NOWEMIASTO tel. 77 -~ 


Filia LUBAWA 


WYBREDNY 
i DBAŁY o SWOJE ZDROWIE PALACZ 


> BIBUEKI ; ZWUKI oo PADIEROSOW [AŚ 


W WIELOWATOWY FILTR 
i STERYLIZOWANE OQZONEM 


p W w H oag 


GIELDA WARSZAWSKA 
Dolar 5.31*|,; frank francuski 24.83; frank szwajcarski 
czeka - funt szterling 26.02; marka niemiecka — korone 
czeska —. 


Urzędowe sprawozdanie targowej Komisji 
w Poznaniu. 


z dnia 7. 10. 1936 r. 
Krowy 


po pzy pełnomięsiste . 64— 70 ` S R Set 6 Ea a iA a AEA BRE | A 
uczone mięsiste 54— 60 7 
Nietnuczone dobrze odżywione 44— 50 GIEŁDA ZBOŻOWA | wi s  ZNANIU. 
Miernie odźywione 18— 20 Notowania oficjalne z dnia 7. 10. 
Jałowiece: Płacono w złotych za 100 kg. 
Wytuczone pełnomięsiste., 70— 74 Żyto 17.35— 17.60 
Tuczone mięsiste . i 60— 64 Pszenica 24.50— 24.75 
Nietuczone, dobrze odżywione - 54— 58 Jęczmień browarowy 22.50— 23.50 
Miernie odżywione 44— 50 Owies 15.50— 16.00 
Młodzież: Mąka żytnia 20.25— 25.75 
Dobrze odżywione . 44— 50 Mąka pszenna 65 proc. 36.00— 36.50 
Miernie odżywione . 40— 42 Otręby żytrie 11.50— 12.00 
Cielęta: Otręby pszenne 1225— 12.75 
Najprzedniejsze cielęta Seug 96—104 Otręby jęczmienne 12.75— 14.00 
Tuczone cielęta . 86— 90 Rzepak zimowy 39.00— 40.00 
Dobrze odżywione . 76— 84 Siemię lniane 38.00— 41.00 
Miernie odżywione 60— 74 Gorczyca 31.00— 34.00 
Owce: Groch Victoria 20.00— 23,00 
Wytuczone pełnoniięsiste jagnięta i młodsze kopy 70— 80 Groch Foigera 23.00— 25.00 
56— 62 Mak niebieski 59. 00— 65,00 


Tuczone starsze skopy i maciorki 


Dobrze odżywione . 46— 50 | pmr 
Miernie odżywione 00— 00 Za redakcję odpowiedzialny : Władysław : Baa w Nowa. 

Ś ini t iki Za ogłoszenin redakcja nie odpewiada. 
RZE ): W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w 
do jj yo ad 20 4 3 kg żywej wagi 96—100 zakładzie, strajków itp., wydawnictwo nie odpowiada iza dostarczenie 

ełnomięsiste od 100 do 120 kg żywej wagi 92— 94 pisma, a abonenci nie mają prawa domagania: się fniedostarczonych 


88— 90 uumerów lub odszkodowania. 


CENA od 80 do 100 kg żywej wagi 


Elektromotor l 

l i pół konny 220 Wolt A 

obrotów w stanie jak nowy 
na aprzeiaż 

„Unia” sp. akc. Brodnica. 


Na jarmark 
wielka zniżka cen! 
Obrączki ślubne 


para już od 2 zł. J 


TZ aż% > 

IW Ea 
dA 

>" 


EFK A ! zy | = 
ś 54 Ą ZZ a 


Zegary, zegarki, budziki, 

okulary, pierścionki, brosz- 

ki, kolczyki kupisz najtaniej 
w przedsiębiorstwie sierót 


Zofia Ciszewska, 
NOWEMIASTO, 
Rynek — róg Kościelnej. 
Również wszelka fachowa, tania 
naprawa zegarków 1 biżu zegarków i biżuterii. 
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„UNIA“ sak. w Brodnicy | 


Pasy 
transmisyjne 


ous: maszynowy (gotowe) wszystkie szerokości Do PARAMI bielizn : i o ego s. 
jA Sy nOTOWY, na składzie poleca najtaniej BJ J: HENKO, soda do prania : bielenia. 
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naprzeciw cmentarza ka- centryfugowy | Składnica Skór Poszukuję od 1. XI. 36 r. Młodzieniec Miawmniaków 
tolickiego jest od zaraz podłogowy Cz. Balcerowiez, dziewczynę cheący się wyuczyć gorzelni- | pastewnych większą ilość oraz 
do sprzedania. Brodnica n. Drw. umiejąca dobrze gotoweć ctwa, może się zgłosić. słomy kupi 
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załogi żółta i czarna | Neoewemiaste, Rynsk 7.; Nowemiasto pod mr. 100. 
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Nowemiasto n. Drw, do maszyn 
l 
Gospodarstwo M arow 
40-morgowe z żywym i mart- F K Ty i 
wym inwentarzem sprzedam. rancisze S er 
Cena według ugody. Lubawa. 
Lenckowski, 
Polskie Brzozie. Agenel 
do sprzedaży narzędzi rolni-j 2 
DOM czych poszukiwani. 
z ogrodem przy u). Nad Dwę- Zgłoszenia 


Zakład Rolniczo-Ludowy, 
Lwów, skrytka 262. 


eą 22 na sprzedaż 
Malanowska, Brodnica. 


„Spółka Wydawnicza“ 


Sp. Z 0. 0. 
NOWEMIASTO (Drukarnia „Drwęcy”) 


wykonuje szybko 


= NAJTANIEJ == 


wszelkiego rodzaju 


dija sotekcii kapeluszy, tow. krótkich 
i drogerii itp. a 0 OO A w a 
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Byczki-cielęta 


: już można zamawiać 
Lipowy D» ór. 


| () La t czekano na tak doskonały 
odbiornik I 
' I 
Pane f 0 4 klods jest odbioriikiaa 6 iimmmwrim [ii 
stereofonicznym odtwarzaniem. Słuchając audycji, ma HI 
się wrażenie, że wykonawcy znajdują się w tym samym Mil 
pokoju i że słyszy się żywą muzykę lub żywe słowo. 
Każdy instrument ma swą naturalną barwę dźwięków, 
a «całość tworzy naturalny i plastyczny obraz dźwiękowy, III 
W konstrukcji tego odbiornika zastosowano poraz pierw- 
szy wiele nowych i wszechstronnie wypróbowanych zdo- 
byczy technicznych, którym zawdzięcza on swą zdumie- 
wającą jakość, selektywność, zasięg i walory akustyczne, 
Pokaz działania aparatu na miejsco. 
Prospekty na żądanie wysyła się "o— E 


„DRWĘCA* larwy Nowemiasto $ 
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z gotowaniem do trzech osób 
potrzebna zaraz 
Młyn Dolny, Lubawa. 


poleca 


Chłopak | 
Księgarnia „Drwęca”*. 


do koni potrzebny od zaraz 
Falkowski, Gwiździny. ; i 


a zarazem tanı 


System ratalny Philipsa 
umożliwia nabycie tego 
||| odbiornika już przy [|| 
zaliczce zł 24.— na raty | 
po zł 28.40 miesięcznie. 
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Nr. 118. 


NASZ PRZYJACIEL 


DODATEK ŚWIĄTECZNY 


w 


Na niedzielę XIX. po Świątkach. 


EWANGELIA, 


napisana u św. Mateusza rozdz. XXII. w. 1--14 
W on czas mówił Jezus przedniejszym kapła- 
nom i faryzeuszom przez przypowieści, rzekąc:; 
Podobne się stało królestwo niebieskie człowie- 


„DRWĘCA: — sobota, 


kowi królowi, który sprawił gody małżeńskie sy- - 


nowi swemu. I posłał sługi swoje wzywać zapro- 
szonych na gody, a nie chcieli przyjść. Potem 
posłał insze sługi, mówiąc: powiedzcie zaproszo- 
nym: otom obiad swój nagotował, woły moje i kar- 
mne rzeczy są pobite i wszystko gotowe; pójdźcie 
na gody! A oni zaniedbali i odeszli, jeden do wsi 
swojej, a drugi do kupiectwa swego; a drudzy 
pojmali sługi jego i zelżywość im uczyniwszy, po- 
bili. A usłyszawszy król rozgniewał się i posła- 
wszy wojska swe, wytracił one mężobójce i miasto 
ich spalił. Tedy rzekł służebnikom swoim: Godyć 
są gotowe, lecz zaproszeni nie byli godnymi. A 
przeto idźcie na rozstania dróg, a którychkolwiek 
najdziecie, wzywajcie na gody. I wyszedłszy słu- 
dzy jego na drogi, zebrali wszystkie, które znaleźli, 
złe i dobre i napełnione są gody siedzącymi. A 
wszedł król, aby oglądał siedzące i cbaczył tam 
człowieka nie odzianego szatą godową. I rzekł 
mu: Przyjacielu, jakoś tu wszedł, nie mając szaty 
godowej? A on zamilkuął. Tedy rzekł król słu- 
gom: Związawszy ręce i nogi jego, wrzućcie go 
w ciemności zewnętrzne; tam będzie płacz i zgrzy- 
tanie zębów. Albowiem wiele jest wezwanych, 
lecz mało wybranych. 


O łasce uświęcającej. 


szatę godową, którą P. Jezus 
w dzisiejszej Ewangelii św. żąda, rozumieją Ojco- 
wie Kościoła łaskę uświęcającą. Isłusznie. Ojciec, 
przyjmując do łaski marnotrawnego syna, wedle 
przypowieści Zbawiciela kazał go przyodziać pierw- 
szą szatą, nim go przypuścił do stołu swojego. Ze 
zaś ta szata ma być nie tylko pokryciem nagości 
z wierzchu, lecz jako szata duchowa też przenikać 
całą istotę człowieka, dlatego napomina Paweł 
św. Kolosan: Zwlókłszy z siebie starego człowieka 
z uczynkami jego, a oblókłszy nowego tego, który 
się odnawia w poznanie, podług wyobrażenia tego, 
który go stworzył. 

Szata godowa znamionuje więc wewnętrzną 
sprawiedliwość i świętość. Przeto ochrzeeni przy- 
odziewani bywali białą szatą i nosili ją przynaj- 
mniej przez całą oktawę, a jeszcze teraz na chrzcie 
św. kapłan nowo ochrzconemu dziecku podaje sza- 
tę białą, mówiąc: „Weźmij szatę białą, którą nie- 
zmazaną zanieś przed trybunał Pana naszego Je- 
zusa Chrystusa, abyś miał żywot wieczny*. 

Jak ciało bez duszy jest trupem, ulegającym 
zgniliźaie, tak dusza bez łaski u-więcającej, żyjąc, 
umarłą jest, jak pisza św. Paweł do Tymoteusza. 
Duch Swięty zatem, udzielając łaskę uświęcającą, 
Boskim tchnieniem wskrzesza duszę do życia. To 
przejście do nowego życia duchowego nazywa się 
też duchowym „odrodzeniem”, a ci, którzy w tym 
udział mają, nazywają się „odrodzonymi*. Kto w 
tym stanie łaski pozostaje, ten jest synem Bożym, 
przyjacielem Boga i dziedzicem ojeowskiego kró- 
lestwa w niebie; bez niej jest godzien potępienia 
wiecznego. 


Przez 


$ 


Młodzież hiszpańska narodowa, zrzeszona w faszystowskiej falandze, walczy po stronie 
wojsk narodowych. Z prawej proporczyk Falangi, godło faszystów hiszpańskich. 


erzy z Hiszpanii ratują swoje życie. 
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Łaska uświęcająca nazywa się też łaską 
usprawiedliwiającą, boć też. dwie rzeczy w sobie 
zawiera, najprzód oczyszczenie ze wszystkich cięż- 
kich przynajmniej grzechów i odpuszczenie kary 
wiecznej, a po drugie: poświęcenie i odnowienie 
wewnętrzne człowieka. Owa łaska nie pokrywa 
więc tylko grzechów, jak szata ciało, lecz znosi, 
gładzi grzechy, Śmierć duszy sprawiające. „Choćby 
były grzechy wasze jako szkarłat, jako Śnieg wy- 
bielają, a choćby były czerwone jako karmazyn, 
będą białe jak wełna”, — mówi prorok Pański. 

Łaskę uświęcającą otrzymuje człowiek na 
chrzcie świętym, a jeżeli miał nieszczęście ją utra- 
cić, odzyskuje ją przez sakrament Pokuty. lnna sa- 
kramenta pomnażają tę łaskę uświęcającą. Pomnaża 
się ta łaska też przez ćwiczenie się w enocie i wy- 
konywaniu dobrych uczynków. 

Ze zaś, jak mówi sam P. Jezus, każde dobre 
drzewo przynosi dobre owoce, przeto człowiek, 
usprawiedliwiony przy pomocy łaski Boskiej, wy- 
daje dobre, to jest zasługujące uczynki. Łaska 
uświęcająca jest jakby nasieniem, które, wrzucone 
w dobrze uprawioną rolę, się rozrasta i owoce 
przynosi, owoce życia, Bogu się podobające. Prze- 
to też sam Zbawiciel przyrównywa sprawiedliwego 
do dobrego drzewa, które przynosi dobre owoce. 
A tymi dobrymi owocami są dobre uczynki. 

Poznawszy tedy, jak drogocenną szatą jest 
łaska uświęcająca, że od niej doczesne i wieczne 
szczęście nasze zależy, starajmy się o jej posia- 
danie, strzeżmy jej jak źrenicy w oku, czyńmy ją 
coraz ozdobniejszą przez dobre uczynki! 


Niedoceniane niebezpieczeństwo. 


Utworzenie kleru rodzimego — 
palącą kwestią misyjną. 


Zbliża się piękna Niedziela misyjna (18 bm.), 
która w Świecie katolickim powinna być poświę- 
cona rozważaniu palących spraw misyjnych. Gdy- 
byśmy większą uwagę zwrócili na misje katolickie 
w krajach pogańskich, stwierdzilibyśmy, jak olbrzy- 
mie wysiłki czynią i z jak wielkimi trudnościami 
walczą misjonarze nasi, by rozkrzewiać wiarę świę- 
tą i udostępnić ludom kolorowym kulturę i cywi- 
zację naszą, chrześcijańską i katolicką. Jedną z tych 
trudności niezmiernie wielkich do pokonania, to 
komunizm, który mętnemi falami rozlewa się po 


dnia 10 października 1936. JJ 


Powstańscy hiszpańscy prowadzą do niewoli wziętych komunistów. 


truwa jadem swoim milionowe rzesze ludów kolo- 
rowych. 

Wobec tego należy koniecznie zainte- 

resować się kwestią misyjną, t.j. wspierać misje 
katolickie. Najważniejszą i naszego poparcia ze 
wszech miar godną jest sprawa stworzenia kleru 
rodzimego na misjach. 
W decydującej chwili nawrócenia świata, jaką prze- 
żywamy obecnie, Stolica Św. całą siłą stara się 
o utworzenie licznych szeregów duchowieństwa 
rodzimego przez zakładanie w krajach misyjnych 
małych i wielkich seminariów duchownych; zdaje 
sobie ona sprawę z tego, że od istnienia kleru 
tubylczego zależy byt i niebyt Kościoła, a także, 
dodajmy, Kultury i cywilizacji naszej. Wyniki do- 
tychczasowych wysiłków Kościoła na tym odcinku 
misyjnym są wprawdzie pocieszające, ale nie odpo- 
wiadają potrzebom kościoła misyjnego. W roku 
1913 było w misjach całego świata: kapłanów tu- 
bylczych 3118 ma 11219 wszystkich księży mi- 
sjonarzy, w 1918 r. 3581 na 11081, w 1923 r. 4095 
na 12712, a w r. 1929 4798 na 15086. 

Misje, zależne od Pap. Dzieła św. Piotra Apost., 
posiadają obecnie 76 wielkich i 264 małych semi- 
nariów. W zakładach tych otrzymuje swe wykształ- 
cenie 3373 kleryków i 11795 wychowanków małych 
seminariów, razem 15168 seminarzystów. Na po- 
czątku roku szkolnego 1935 | 36 zostało przyjętych 
do wielkich seminariów 649 małych seminarzystów, 
a święcenia duchowne otrzymało 267 kleryków. 
Lud nasz katolicki, który tak chętnie wspiera misje 
swoim wdowim groszem, namacalnie przekonuje 
się, na jakie cele zostały ofiary jego zużyte; lecz 
pomyślmy, przeszło miliard ludzi wogóle jeszcze 
Boga nie zna, Pamiętajmy! Obok Pap. Dzieła 
Rozkrzewienia Wiary istnieje Pap. Dzieło św. Piotra 
Apostoła dla duchowieństwa rodzimego. Kto po- 
nad ogólaą pomoce dla misyj chce i może jeszcze 
coś dla nich uczynić, niechaj pamięta o duchowień- 
stwie rodzimym. (P. D. R. W.). 


„Droga krzyżowa” proboszcza - 
z Torrijos. NN 


Z kroniki okrucieństw czerwonych wojsk > 
w Hiszpanii. c, 


Gdy w Torrijos zatrzymali się czerwoni, co- 
fając się przed wojskiem narodowym, idącym na 
Toledo, wywłeczono miejscowego proboszcza w 
nocy z łóżka i żądano od niego, aby powtarzał 
za zbirami bluźnierstwa przeciw Bogu. Gdy pro- 
boszcz się oparł, czerwoni przez trzy dni „odpra- 
wiali” z nim „drogę krzyżową“.  Obładowawszy 
go belkami, kazali mu przebywać stacje drogi krzy- 
żowej.  Wleczono nieszczęśliwego proboszcza po 
ulicach miasta niemal zupełnie rozebranego, wy- 
Śmiewając go, kopiąc i bijąc. Zupełnie wyczerpa- 
nego ubrano w ubiór milicjanta i na głowę weiś- 
nięto mu wieniec z cierni. Kiedy po trzechdnio- 
wych, niesłychanych męczarniach czerwoni kaci 
nasycili się już widokiem mąk, odbył się specjalny 
sąd nad ofiarą. Po dłuższym sporze postanowiono 
proboszcza rozstrzelać, a nie ukrzyżować, jak tego 
domagała się część oprawców. Egzekucja odbyła 
się na polu koło miasta. 

W Torrijos czerwoni zamordowali pozatem 
lekarza, adwokata, kierownika szkoły katolickiej, 
naczelnika urzędu pocztowego, dyrektora więzienia, 
kilkunastu rolników i30 innych obywateli miejskich. 


Niezwykła pielgrzymka w dżungli. 


Z Jaffny (wyspa Ceylon) donoszą, że przeszło 
3500 pielgrzymów brało udział w dorocznej uro- 
czystości Matki Boskiej Różańcowej w Madhu. 
Sanctuarium mariańskie w Madhu tą osobliwością 
się odznacza, że znajduje się w głębokiej dżungli. 
Dostęp do Świątyni jest możliwy tylko w czasie 
posuchy drogą 15 klm. przez lasy dziewicze. 


Skruszony zabójca biskupa. 


Prasa angielska podaje fakt, który stwierdza. 
nagłe przebudzenie głosu sumienia w zbrodniarzu. 
W czasie ostatnich walk w Hiszpanii w prowincji 
Guipuzcoa powstańcy wzięli do niewoli jednego 
z przywódców czerwonej milicji, który wyznał, że 
wyrzuty sumienia męczą go do tego stopnia, iż 
musi przyznać się do popełnionej zbrodni. Oznaj- 
mił mianowicie, że on to był głównym zabójcą 
biskupa Eustaquio Nieto, pasterza diecezji Siguen- 
za, przyczym morderca opowiedział szereg szcze- 
gółów: „Wlekliśmy — mówił — biskupa rozebra- 
nego do naga po ulicach Madrytu za to, że był 
on w swoim czasie proboszczem w najbardziej 
arystokratycznej dzielnicy. 

Skazany na rozstrzelanie morderca  błagał 
o księdza, a gdy zjawił się Kapelan wojskowy, 
upadł przed nim na kolana i wyspowiadał się. Je- 
go ostatnie słowa były: „Miłosierny Boże, ulituj 
się, przebacz mi mą straszliwą zbrodnię”. 


Chrześcijańskie Kasy Bezprocent. 
mają już własną centralę. 


W lokalu Banku Towarzystw Spółdzielczych w 
Warszawie odbyło się zebranie organizacyjne 
„Polskiej Centralnej Kasy Kredytu Bezprocento- 
wego. 

Polska Centralna Kasa Kredytu Bezprocentowe- 
go ma na celu zarówno udzielanie kredytu bezpro- 
centowego polskim, chrześcijańskim kasom bez- 
procentowym, jak i zakładanie tych kas, wykony- 
wanie nad nimi fachowej opieki, badanie gruntu 
do powstsnia polskich placówek gospodarczych 
(sklepów, straganów, warsztatów) itd. 

Zebranie wysłuchało z zaciekawieniem spra- 
wozdanie mec. Poraj-Wilczyńskiego z prac założy- 
cielskich, zapoznało się ze statutem kesy, wreszcie 
uchwaliło normy składek i dokonało wyboru władz. 

Kasy bezprocentowe, należące do Polskiej 
Centralnej Kasy Kredytu Bezprocentowego, płacić 
mają 50 gr składki miesięcznej oraz jednorazowo 
tytułem wpisowego 1 złoty. Te same normy obo- 
wiązują t. zw. członków czynnych, t. j. osoby 
fizyczne. Członkowie wspierający płacą 10 zł 
wpisowego i miesięcznie 3, 5, 10, 20, 50 albo 100 
złotych, stosownie do deklaracji. 

Siedzibą Stowarzyszenia jest Warszawa, ulica 
Złota 34, m. 5. Wszystkie chrześcijańskie kasy 
bezprocentowe winny co rychlej zgłosić się do 
Polskiej Centralnej Kasy Kredytu Bezprocentowe- 
go, która rozpoczęła swoją działalność i której 
powstanie czyni zadość wielkiej, żywotnej potrze- 
bie społecznej. 

Nie wolno wątpić, iż wszystkie czynniki pol- 
skie w państwie poprą najżywiej zamierzenia tej 
kasy. 


Żniwa zawiodły w 80 procentach w Rosji. 
Nieobsiane pola i epór chłopów. 

Urzędowy organ sowiecki „Izwiestja” przynosi 
w mało widocznym miejscu wzmiankę, iż plan 
rządowy zaopatrzenia ludności w chleb został tylko 
w 23,8 procent wypełniony. Tegoroczne żniwa za- 
wiodły w 80 procent. 

Inne dzienniki sowieckie zamieszczają alar- 
mujące wieści o bardzo złych tegorocznych zbio- 
rach, o subotowaziu przez chłopów zarządzeń, od- 
noszących się do oddamia zbiorów na rzecz państwa 
oraz o złym stanie zasiewów jesiennych. 

Pisma donoszą, że w kilku okręgach Rosji 
centralnej plan zasiewów jesiennych wykonany 
został w 0,2 procent, w innych w 6 względnie 
io procent. 

W okręgu Iwanowo z 25 oddanych tam do 
użytku traktorów czynne są tylko 3. W sąsiednim 
okręgu wysłano wprawdzie na połowę posiadanych 
traktorów, ale obrabieją one nie 8, jak wymagają 
przepisy, lecz tylko 3 hektary dziennie. 

Niechęć chłopów do maszyn - twierdzą dzien- 
niki —— jest w Rosji bardzo wielka. Nie starają 
się oni poznać maszynerji i wskutek tego wiele 
maszyn ulega zaiszczeniu. 


Obrazes przeustawia modny budynek austriackiego Tow. 
ubezpieczeń „Phónix” w Krakowie. Towarzystwo to ogłosiło 
niewypłacalność, narażając wielu Polaków na straty. 
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Młodą parę: następczynię tronu Holandii i jaj narzeczonego 
witają tłumy podczas przejażdżki na ulicach miasta. 


Pisownia. 


(Ciąg dalszy) 

W narzędniku i miejscowniku l. poj. oraz w 
narzędniku l. mn. przymiotnizów i zaimków nie 
odróżnia się rodzajów, lecz pisze się: 

tym dobrym chłopcem, otym dobrym chłopcu 

tym dobrym dzieckiem, o tym dobrym dziecku 

swoim szerokim kapeluszem, w swoim szerokim 
kapeluszu 

swoim małym pudełkiem, w swoim małym 

pudełku 

jakim nożem ? jakim szkiełkiem ? 

takim samym nożem, takim samym szkiełkiem 

kim ? czym ? w kim? w czym? nim, w nim 

im dalej — tym gorzej; czym bliżej, tym lepiej 

tymi dobrymi chłopcami, końmi, domami, mat- 

kami, kurami, szafami 
swoimi wysokimi 
drzewkami 

jakimi żołnierzami ? 

takimi samymi żołnierzami, 

szablami 

Te same końcówki mają rzeczowniki pospolite, 
odmieniające się przymiotniko vo, np.: czesne, 
-nego ,,. "Rym, w-nym; mostowe, -wego .., wym, 
w -wym. 

Wyjątkowo kończą się na -em: 

a) znieruchomiałe przysłówki: czasowe potem, 
przedtem, wtem i wnioskujące zatem — „więc” 
(ale w zwykłym znaczeniu zaimkowym stale tym, 
np.: po tym przedstawieniu, przed tym oknem, 
w tym miejscu, za tym drzewem : 

b) nazwy miejscowe rodzaju nijakiego zakoń- 
czone na ~-e, złożone z jednego lub kilku człon- 
ków odmieniających się przymiotnikowo, np: w 
Głębokiem, w Ostrowitem, w Skolem, w Słonsm, 
w Zakopanem, w Długiem 
Mazowieckiem (ale gdy jeden człon nazwy ma od- 
mianę przymiotnikową, a drugi rzeczownikową, 
człon przymiotnikowy ma normalną końcówkę -ym, 
np.: w Czarnym Błocie, w Starym Mieście, w Sy- 
nowódzku Wyżnym, w Morzu Czerwonym); 

c) nazwisko zakończone na -e, np.: Bandtkie, 
"kiego... o -okiem ; Linde, -dego..., © dem. 


kolegami, koleżankami, 
jakimi szablami ? 


takimi samymi 


Sto Ślubów wziął z własną żoną. 


Były kapitan amerykańskiej marynarki handlo- 
wej Fred Masson wszystkie swe podróże odbywał 
zżoną. W czasie tych podróży kapitan wpadł na 
oryginalny pomysł, aby w każdym porcie, do któ- 
rego zawinie po raz pierwszy, ponawiać ślub ze 
swą małżonką. Tym sposobem kapitan chciaś 
odnawiać miłe wspomnienia, a po”a tym chceiat 
zapoznawać się z ceremoniami ślubaymi i obycza- 
jami weselnymi rozmaitych narodów. 

Przez czas swej służby na morzu kapitan 
wziął ze swą żoną ślub ponad sto razy, wobec 
czego posiada na tym polu niewątpliwy rekord 
światowy. 


Pożyteczne wydawnictwo. 
Ukazało się na półkach księgarskich, nowe wydawnictwo 


Warszawski Skorowidz Branżowy. Jest to dużej objętości 
książka, bo przeszło 700 stron druku, zawierająca bez mała 
50 tys. adresów, podzielonych alfabetycznie na 1703 branże 
i wolne zawody. Z kolei poszczególne branże posegregowane 
są na działy przedsiebiorstw detalicznych, hurtowych, skła- 
dy fabryczne i przedetawicielstwa. Tak przejrzyście zreda- 
gowany skorowidz odda niewątpliwie wielkie usługi każdemu, 
kto chce bez straty czasu wyszukać adres lekarza, adwokate, 
lub znaleźć nowe źródło zakupu, czy zbytu. Niska cena (zł 
7.50) pozwala nawet drobnym kupcom nabyć to pożyteczne 
wydawnictwo, które ukazało się nakładem „Ajencji Wschod- 
niej“ w Warszewie, ul Nowy Swiat 16 i tam jest do nabycia, 
jak również we wszystkich większych księgarniach w całym 


kraju. 
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Nowem, w Wysokiem | 


`W ciągu trzech dni walczono z płomieniami, 


Trzęsienie ziemi 
w Austrii, 


Wiedeń. Silne trzę- 
sienie ziemi nawiedziło 
w tych dniach Graz. W 
górnych piętrach do- 
mów wiele osób spadło. 
z krzeseł lub zostało 
przywalonych spadają- 
cemi meblami. Na nie- 
których kamienicach 
utworzyły się wielkie 
rysy. W okolicy zawa- 
liło się kilkanaście ko- 
minów. W Obdach za- 
waliły się dachy nie- 
których domów, a wy- 


soka wieża ratusza 
przez kilka sekund 
groźnie chwiała się- w 
posadach. 


Było to najsilniejsze 
trzęsienie ziemi, odczute 
na ziemiach Austrii od 
41 lat. 


Morderstwo rabunkowe na ulicy Chrzanowa. 


W nocy z poniedziałku na wtorek powracał 
ulicą Sienkiewicza w Chrzanowie do domu właści- 
ciel sklepu Lipman Schenker zżoną Małką i córką 
Jachetą. W pewnej chwili przystąpiło do nich 
3 osobników z żądaniem wydania pieniędzy. Kiedy 
kupiec, kryjące teczkę pod płaszczem, odpowiedział, 
iż pieniędzy nie ma, bandyci przystąpili do prze- 
szukania kieszeni. Schenkerowie wszczęli alarm, 
Wobec tego bandyci wydobyli rewolwery i trzy- 
krotnie strzelili. Pierwszy strzał ugodził Schenkera 
w głowę, drugi ranił żonę jego w brzuch, trzeci 
ciężko zranił kilkunastoletnią córkę. Bandyci wy- 
rwali teczkę i znikli w ciemnościach nocy. 

Nadbiegli przechodnie i policja. Ranne kobiety 
odwieziono do szpitala. Schenker w kilka chwil 
późaiej zmarł. 

Teczka zawierała  stokilkadziesiąt złotych 
i weksle na ogólną kwotę kilku tysięcy złotych. 

Zasprawcami zbrodni wdrożono natychmiasto- 
wy pościg. 


Dwaj Polacy zginęli w płonącej kopalni 
w Belgii. 


W tragicznej katastrofie górniczej, która 
wstrząsnęła obecnie całą Belgią, zginęło 21 górni- 
ków. Wydobyto na powierzchnię ziemi zwęglone 
ciała tylko 9. 

12 pozostałych znajduje się nadal w płonącej 
kopalni, gdzie, o ile dotąd nie zginęli, muszą um- 
rzeć straszaą Śmiercią, gdyż ratujący, straciwszy 
wszelką nadzieję, kazali zamurować sztolnię, aby 
nie dopuścić do rozszerzenia ognia na całą ko- 
palnie. 

Emigranci polscy bardzo lieznie pracują na 
wspomnianej Kkopalai, Pomiędzy odciętymi od 
Świata górnikami znajduje się dwóch naszych wy- 
chodźców Tomasz Prokownik i Stefan Jasiński. 
lecz 
bezskutecznie. 

Na miejsce przybył król Leopold IIL, 
odwiedził rodziny 12 górników, którzy zostaii 
murowani w pionącym szybie. 
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Wojska narodowe wkraczają do San Sebastianu. 
Uwagę zwracają białe tkaniny, wywieszone w oknach na 
znak poddania się. 


